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NOWOŚCI W A R SZ A W SK IE .

Gazeta Hambnrska donosi pod artykułem  
XPetersburga i i  słychać o przybyciu  do W a r ­
szawy N: CESARZA Ross: z kąd  ma s ięudać 
na Kongres, w Orszaku Monarchy będą się 
znajdować Sekretarze stanu, Hrabiowie l i e s -
s e l r c d e  i C a p o d i s t r j  a —
Śpiewy Nabożne polskie coraz wiecej śc iąga­
ją Miłośników M uzyki Religijnej.  W czora j  ia- 
ko  w Święto uroczyste  Wniebowzięcia P  a si­
n y  M a r  j i ,  by ło  w Kościele PP .  Kanoniczek 
pierw szy raz  w y konane ,  u łożone  przez JP .  
K urp ińsk iego  nowe , ,Zdrowaś M arja, ,  na ie- 
den głos z towarzyszeniem Churów i I n s t r u ­
m entów dętych. Piękny ten śpiew JPani  
lAszpergerowa wykonał*  z właściwym sobie 
talentem a umieszczony wpośród Muzyki cha- 
t a l a e j  bardzo prze  iemny uczynił  skutek .

W czora jszy  iasny poranek iuż zapewnił  za 
cała dzienną pogodę, która przy  święcie od 
k i lku  tygodni  by ła  upragn ioną .  Do p o łu ­
dnia poświęcono czas Nabożeństwu , od 
godziny zaś 3 zapewne żaden poiazd w stoli­
cy u iep różnow a ł,  a Dorożek iuż trudno  by ło  
dostać. Do Obozu, na Bielany, do Mokotowa, 
W ilanow a,  Kró likarn i ,  na Czyste, zgoła na 
wszystk ie  s trony rozproszyli  sie mieszkance 
s t o l i c y  dla używania  czystego powietrza. N a j­
więcej iednak uda ł  •» ię poiazdów i pieszo spie­
szących doŁazieuek,cały  las i wszystkie nad-  
brz* i a  k anałów  tego ^rozkosznego miejsca  
b y ty  okry te  P u b licZ "O scią . Jeden znajspo-  
ko jn ic jszvch  wieczorów p o s łu ż y ł  do świe­
tnego  widowiska na wyspie. Amfiteatr,  b y ł  
n a p e łn io n y ,  a spektatorowie ipn i  c ieszyli  się 
n ad er  przy iem nym  widokiem p łynących  sli- 
oznyshNimf na akręcie  synka  Bogini K n id y  j-

skiej k tó rego  c a 'y  r o k ta d ,  łag le  i l iny  ia-  
śnjały  goreisćemi lampami. D yrek to r  T ea tru  
n ieżałow ał znacznycb wydatków dla upie- 
kuienia  i urozmaicenia tego w idowiska, Fa- 
ierw erk  zadowoln ił  obecnych i czyni  zasz­
czyt  JP .  W esołowskiemuMttórego iest dzie 
łem — Znaczna  liczba mieszkańców W a r s z a ­
w y , ta k ż e  znajdowała  się wczoraj na Odpu­
ście w R oki tn ie ,  wsi o 3 mile odległej od sto­
licy.  Zwyczaj ten trwa iuż od lat 130.

J P . Ż ó  ł k o w s k  i powrócił z w ó d  zagra­
n icznych ,  ma się lepiej

z Zwierzyńca pod Zamościem d ,  10 Sierp: 
1822. Dzień 8 tego miesiąsa b y ł  dniem osta- 
tu im  życia Marcina S u w e z y ń s k i e  g o ,  
Poisesora  dóbr  Sitańca w Państwie  O rd y n a ­
cji Zamojskiej.  W ychowany wpierws-rej 
szkole R zec zy p o sp o l i te j  Polskie j ,  dawnym 
Korptisie  Kadetów, przeięty b y ł  temi zasada­
m i,  które zn am ien i ły  sławnych nietylko 
w naszym , lecz i w obcych kraiach,z tej szko­
ły wysżłych rycerzy, w Roku 1794 młody 
wówczas Suwczyriski,  zapalony czysta mi­
łością Ojczyzny ,  wszedł w czynną 's łużbę  do 
P u łk u  5 piechoty,  i w potyczce pod Brze­
ściem Litewskim , odniosłchw alebne  b l izny .  
1’orozbiorze k ra in  znalasłazy p rzy tu łek  i u -  
mieszczenie  w domu staropolskiej cno ty ,  pod 
iego opieką p rzedsięwziął zawót n o w y , 
w którym teraz życie zakończy ł .  P raw d z i­
wie szlachetna dusza,  w k.Videin przedsię­
wzięciu', iedne tylko w postępowaniu ,zacho-  
wuie prawidła.  Suwczyński najlepszy mąż, 
w ie rny ,  szczery i u s łu żn y  p rz y ia c ie l , jako  
Possesor obszernej włości troskliwy Ojciec 
l icznych  włościan , sk rom ny  i sprawiedliwy 
wswych żądan iach ,  zostawia żal n ieuhoiony

IV spomrr'erti a.
Zwycięzfwo W ła d r s :  
Hermana nad P o m o ­
rzanam i 1091.

w sercn s t ro skane j  m ałżonki,  i w sercach n ie i  
tylko swych podwładnych, ale i tych ,  z k tó -  
remi zwidoków sWoich, w bliskich b y ł  s to ­
sunkach. —

NOWOŚCI ZAGRANICZNE.!
Grecja.

. ,z Odessy douosz^, i i  chociaż wiatr  pom y­
ślny panował prze* 2 tygodnie ,  żaden tam o- 
kręt n iep rz y p ły n o ł  z S tambułu , wnoszą prze­
to że w Stambule musiały zajść iakieś n ad ­
zwyczajne  zdarzenia  , zwłaszcza iż to iest 
podobnem  d o p ra w d y  po zniszczeniu  f lo tty  
Tureck ie j—  z W iednia  d o n o s /ą  i i  tam  tracą  
nadzieie  aby w Kam ieńcu Podolskim  odb y ­
ły  się u k łady  względem’przyw rócen ia  związ­
ków między Russje  a T u rc ją .  N ie iest  wia­
domo czy S e n a to rT  a t y  s z  e w -podał nowe 
w a r u n k i—Dziennik  Paryzki  donosi że X ią ie  
Grecki K a ń ta k u z m e  przez długi c ia s  bawią­
cy w L ipsku ,  o t rzy m ał  od Senatu Greekie- 
go rozkaz ,  aby sie u d a ł  na Kongres ,̂0 VV ero- 
n v ,  i tam uprasza ł  zgromadzonych M o n ar­
chów o pomoc. —  w M arsy ij i  ieden z z n a ­
czniejszych d o m 'w  handlowych zakupui* 
ciągle dla Greków rozmaite po trzebne  in» 
rzeczy ,  a wzątniaH braćbędźie  z Grecj i ,  oli­
wę, iedwab i: t :p :—  Rząd T ureck i  m ia ł  za ­
bronić  ńa morzu, czarnem wszelkiej i e g lu g i  
okrętom wszystkich Mocarstw Europejsk ich ,  
wyiawszy Itossvjskich, Austrjac: F rancuzk-  
Angiels:  i Niderlandzkich. —  w Stambule  na  
początku Czerwca w lo io n o  am •  go na w szy ­
stkie okręty zagraniczne, a na jhs rdz i .  j prze­
glądano czy się na ni«h n ieżnajdu tą  rzeczy 
palne. Posłow ie  Cudzoziemscy p ro tes to w a­
li; się przeciw temu n ad u ży c iu ,  w y iąw ssy  
Pos ła  Angielskiego k tóry  owszem u z n a ł  iż



T u rcy “”w tej mierze sprawiedliuue postąpili—  ' 
N iektóre  doniesienia potwieriftaią i e  Grec­
k ie  okręty zbliżone do F lotty  K apudana  Ba­
szy  dla iej spalenia, n iemiały żadnych z a ­
g ran icznych  znaków , i ty lko  K rzyż  ia- 
śn ia ł  na ieh chorągwiach, co dowodzi iesz- 
cze  większej ieh odw ag i— z W ojska  Churszy- 
da  miała  iuź tylko garstka  pozostać.—

~ Huzpanji .
Lubo  Madryt zdaie się być spoko jnyin ,iednak 

iaieinne fakcje  są ustawicznie czynneini,  a 
don ies ien ia  e  walkach Liberalistów z Roiali- 
s tami po rozmaitych częsciachKrólestwa,i  cią­
g ł e  odkryw an ia  sp isków , zatrważaią um ysły  
i  wróżą ok ro p n ą  przyszłość.  Zdaie się iż 
iak aś  n iewidzialna  potęga wznieca nieufność 
i  zapala w o j n ę  dom ową. Serwiliści iuż riie-
ta ią  się zswe.ini zamiarami, w Madrycie stoi 
wo jska  l injowego przeszło 6 0 0 0  a i  inne  p u ł ­
k i  z p r o w i n c j i  dosta ły  rozkaz spieszenia do 
stolicy. Jedna  z Gazet Hiszpańskich donio­
s ła  i e  T rap is ta  p rzybra ł  sobie ty tu ł  K o n ­
sula um iarkow anej  rzeczy pospolitej  Urgel- 
s k i e j , Mirales zaś Jn fan ta  Karola agłos ił  
Królem  sam owładnym . —  z  R z y m u ,

W y s z e d ł  tu nowy Dworski K alendarz ,  u-  
inieszi z ona  wniin i e  dzis iejszy Pap ież  ma 
l a t 80, a panuie  22. K a rdynałów  iy iący ch  
ies t44> zktórych ty lko  2 mianowania p rze ­
sz łego Papi eża, 23 Kapeluszów zostanie do 
rozdan ia .  W  całym Katolickim swiecie zna j-  
duie  się teraz Pa tryarehów, Arcy.B iskupów , 
i  Biskupów 550, nie l icząc W to Biskupów in 
p a r t ib u s—-  z t a r y ia .

Mówią i i  Minister  Angielski M argrabia  
L o n d o u d e ry  ma wkrótce  przybyć do Paryża 
z kąd  z Xieciem Montmurensi uda się do 
W ero n y  na Kongres,  —  W d o w a  po Kięciu

Otranto,  Pan i  Fusze  poszła  za Margrabiego 
Bealieu. — Mówią i e  Pu łk o w n ik  Garon o b ­
w in io n y  o sp isek, z o s t a ł , p rzeprowadzony 
z sw ego  więzienia do Kolmaru, naża iu trz  
znaleziono P a n a  Stotz i iego Ojca uduszo­
nych. —  Raport Jener ł lnego  P rokura tora  
dzieli spiskowych Roszelskich na 3 Klassy ,  
Klassa W ęglarska .  iest najliczniejsza. —  
w S tra ih u rg u  elaną wspaniałą ucztę dla tych 
Oficerów obwinionych o spisek, k tó rych  Sąd 
u zn a ł  za n iewinnych i iuż u w o ln i ł !—  w Jz* 
hie D eputow anych  powstawano przeciw n a d ­
zwyczaj wielkim wydatkom łożonym  na u- 
t rzyinanie  tajnej  Policji,  g d y i t e  dochodzą 
do półtrzecia m il jo"3 franków. P an  Constan t  
na rzekał  na surowe obchodzenie sięDyrekto- 
raPo l ic j i ,  i ż da ł  ZtnniejszeniaiegoAientów, 
lecz nieprzyięto tego wniosku. —  Budżet Mi­
nisterstwa spraw wewętrznych zosta ł  p rzy-  
ięty. z Niemiec.

Uwięziony w W iedniu  Xiąże K. ( o k tó ­
rym  namieniliśmy) *est X ie  Kaunilz  Sy n o ­
wiec n iegdyś sławnego Ministra. Jest  on 
oddany pod Sąd Krym inalny ,  za dopuszcze­
nie się gw ałtów  przeciw m łodym osobom , 
i innych  nieprzyzwoitych postępków przeci­
wnych dobrym o b y czaióin. T e n X ie  dla złego 
postępowania  b y ł  unikany w towarzystwach. 
W łaśn ie  iadł  wieczerzę gdy mu przyniesio  
110 rozkaz  i i  iest aresz towany. Uwielbia- 
ią wszyscy N: Cesarza , i i  w y kona ł  spra­
wiedliwość i rozkazał  aby Sąd w y d a ł  w y ­
rok podłuk  całej surowości p raw a ,  niezwa-  
'iaiąc i e  X ie  iest głową iednej  z rodz in  
na jznakom itszych ,ozdobiony  orderami kra- 
iowemi i zagranicznem i pierwszego rzędu, 
i sp raw ow ał dosłojność poselską %przy ró ż ­
nych Dworach. —  Awans w wojsku Austrja*

ckiem i yz cywilnośei,  ma Ły * przez rok 
wstrzym any  dla oszczędności sk a rb u .- .  Króle­
wicz następca T ro n u  Pruskiego przeieżdzaiąc 
p rzez  Malborg, da ł  w Zamku tam ecznym  u- 
cztę zupełnie  w smaku s ta ro ży tn o rce ry sk im ,  
Bard z cytrą śpiewał odwiec ne pieśni, a 
Królewicz spe łn ił  puhar wymawiaiąc nastę- 
puiące słowa ,, Niech wszystko co iest go- 
dtsem i wielkiena wznowi się i tak tkwa i a k  
ten s ta roży tny  b u d y n e k , ,(  w tym zamku mie­
szkali niegdyś Mistrze K rzyżaccy i b y ł  k i l .  
kakroć  oblegany przez Polakow. ) — Mówią 
i e  Jenera ł  F r im ont dowódca wojsk Austrja-  
ckich we W łoszech, odebrał  nader ważne 
d e p e s z e .—  zKrukotra.

Na kąplelac5 krzeszowickich, pomimo czę­
ste s ło ty ,  bawią się dobrze, Codzień po 
p o łudn iu  bywa Kassyno na wielkiej sali dol­
nej; a co niedzielaBal w sali g ó rn e j  w Swo­
szowicach również będą daw ane  podobne we­
sołe zabawy dla licznie zebranych Gości.

DONIESIENIA.
w Starym wieścią w Kamienicy przy  u li­

cy Sto Janskiej pod Nr: 8 iest od S. Micha­
ła  całe drugie piętro razem lub częściami do 
■ aięcia z wszelkiemi wygodami. W tejże k a ­
mienicy iest t a k ie  Sklep do naięcia na rożny  
z pakkamerem 1 p iwnicą, 
w Pałacu dawiiiej Batdych przy  ulicy Długiej  
Nr;550, wygodny apar tam ent na lem  piętrze 
z 3 pokoiow, kuchni , piwnicy e:t.c: do naię­
cia o d S .  Michała, dowiedzieć  się tamże 
T ea tr .  Ju tro  wznowiona Drama GłowaB ron-  
zowa. F an Kos , uczeń szkoły Draitiatycz* 
nej pierwszy r a z 0|4łi ę Swą zdatność w roli 
1) r y n  k  a. —■

Do dzisiejszego K ura jra  p rzy łączo n y  iest 
DO D A TEK .



D O D A T E K
1 do

K U R J E R A  W A R S Z A W S K I E G O  N r u  i g 5.
D. 16 Slerpida 

Roko 1822.

A r t y k u ł  n a d e s ł a n y .
C zy ta n e  K urje ra  W arszaw skie­

go d n ia  27 Lipca Nr: 178 znalazłem 
nadesłany  pr/.ez P. S te rn a  A rty k u ł  
w k tó ry  m zarzuca Panu  Rozenfel- 
d o w i  ,,że  dzie je  narodu  Polskiego, 
na h eb ra jsk i  p rze łoży ł  ię z y k  ; r a ­
dząc mu iżby  g d y  osoby blisko go 
znaiące bard'.o o tem  pow ątp iew a- 
ia , m iłośn ikom  l i te ra tu ry  H ehraj- 
sko-Po lśk ie j ,  powinien by ł p r z y ­
najm niej m a n u sk ry p t  kottuminiko- 
w ać  », Będąc naocznym  św iadkiem  
inż  p raw ie  ukończonej p racy  P. Ro- 
zenlelda , oświadczam iż nie w sw o­
im  miejscu; i n der wcześnie Pab 
S te rn  w ątp liw ość swą w yraził ;  mi­
ło śn ik  bow iem  l i te ra tu ry  rozb ie ­
ra  ty lk o  obecne irtu dzieło, n ieprzy- 
m awiająo bynajm niej  osobie Auto- 
r  ; Jeżeliby  M iłośnicy L i te ra tu ry  
H eb ra jsk ie j  tak  postępow ać mieli, 
p rz y t łu m ia l ib y  racze j tęż L i te ra tu ­
r e  zam iast  iej p o m a g a ć , ,  bo g d y  
m aiących  zapał funduszu  i wiado­
mości odstręczać od pracy będzie­
m y ,  k toż wesprze L i te ra tu rę ?  k tóż 
ią w z n ie s ie ?  ŃicćhM cie Panie^ Ro- 
senfeld  podobne w ą tp liw o śc i  od

dalszej n ieodstręczaią  p racy ,  bądź 
s ta ły m  w tw em  przedsięw zięciu  , 
w ie rn y m  tw em u pow ołań ju  , a 
chw alebny , tw oj zam iar Zaiste p u b ­
liczna u więćzony zostanie za le tą .  W •

d o n i e s i e n i a .
T o w a r z y s t w o  D o b r o -  

Ć ż y t ą n o ś c i .  Z najduiąć  Sk lep  U- 
bogich  rZeczami do sprzedania  da- 
nem i, a od lat inż k ilka  w niem  le- 
żacemi, n ieuży teczh ie  zaięty: w zy ­
wa ich właścicieli, aby  najdalej do 
osta tn iego  Grudnia r:b: od eb rać  one 
pospieszyli;  inaczej albowiem, po­
s tąp i się z n iem i,  iako  z d a row izną  
Ubogim. N a d a lz a s  T o w a rzy s tw o  
s t a n o w i :  iż oddane do 'k l e p u  Ubo- 
» ichd la  przedania  rzeczy ,  rok  t y l ­
ko iedeu w n iem  będą zos taw ać  mo­
gły  po k tórego  u p ły n ien iu ,  nie- 
sp rzed an e  i n ieodebrane,na ko rzy ść  
U bogich drogą L icy tac j i  sp rzed a-  
n e m i  będą. —

Utrzyrauiąca Oberżę w Ł az ien ­
kach K rólew skich , p rzeniosła  się 
do D om ku  w la s k u  blizko Posągu 
Króla Jana ,  gdzie  k a w y  i wszel­
k ich  t ru n k ó w  każdego c z a s u  do ­
stać m ożna. —«

K to  żg u h ił  dew izk i od zegarka ,  
n a  dn iu  i5 b- m: i r: raczy  się zgło­
sić do handlu  B o r y s e w i c z a  na 
ulicy P iw nej N: io5 co udow odn i­
wszy odbierze. —■

w Pałacu  p rz y  u licyX iążęce j pod 
N rem  17-51 K ościo łow i nowo zbudo­
w anem u p rzy leg ły m  , zna jduią się 
do wynaięcia  od Sgo M ichała różne 
s tanc je ,  m ianow icie  w korpusie  na 
p ierszem  p ię trze  ap a rtam en t o gciu 
i2 tu  i i 5 tu  pókoiach , ciągłe leżą­
cy ch ,  z k u c h n ią ,  p iw n ic ą , 's ta jn ią ,  
w ozownią i  d rw aln ią .  A partam ent 
ten  ie s t  w ygodnie  i ozdobnie urzą­
dzony , a co w ięcej w m iejscu zdro- 
w em  i w esołem .

Pod Nr: 2101, przy  u licy  K topo- 
ck ie j  ie s t  Dom z s ta jn ia m i  wrozow- 
n i ą ,  dużym  ogrodem t r a k to w y m  i 
sp ich lirzyk iem  z w olnej rę k i  do 
sprzedania, k toby  sobie n ab y ć  ż y ­
czy ł .  uda się do w łaśc ic ie lk i mie- 
szkaiącej p rzy  u licy  B o n ifra te rs ­
kiej pod Nr: 2170.
K to zgub ił  K lucz z zębem  w k sz ta t-  
cie 5 , i  k to  in n y  zos taw ił  w sask im  
ogrodzie  T rz c in ę ,  d o w ie  a ię o n ie j  
W D r u k a r n i  K u r je ra .



Pod  Nr:  2566 p r z y  ul icy  R y b ak i  
w  Kamienicy  Sukcessorów Kryc- 
k i ch ,  iest  donaięcU od Sgo Michała 
r:b:  P ie karn ia  a po mieszkaniem,ży­
czący sobie  zgłos i się wtejże Ka 
m ien icy  do Krazi ewicaowej  Ad- 
n i i n i s t r  i torki .  —

Zo s ta ł y  s k ra d z io n e  rz eczy p rz y  
u l i cy  Grzybo wskie i  W domu JPani  
K a zm ir u s o w e j  z dnia 12 na i 5 b: m: 
nas tępuiące:  toa l e tk i  niewielka ka- 
w a le r s k a P a r y z k a  z k i lk  i num izm a­
ta m i  P o l s k i e m is r e b r n e  ni, zamknię­
t a  na zameczek,  iakoż i dwa Bile ty 
na  dom B o g u  s ł a w k i e  g o N u m e -  
r a  n iepamiętne ,  Pulares  c z e rw o n y  
sa f i a n o w y  z zameczkiem  s t a lo w y m  
z p tp i e r a m i  w k t ó r y m  znajdował  
K r z y ż  de la reun ion  srzedniej  wie l­
k o śc i  na niebieskiej  wstążce,  Sy l­
w e tk a  wyobrazaiąoaOficera w mun- 
d u r z e d a w n e j  Gward ji Szwoleżerów 
W  złoto op ra w n a  owal.  Z,a w y n a ­
lez ienie  t y c h  rzeczy o f i arujęz łot :  
100. D wa klucze większe  od k u ­
ferka  zna jdowały  się w toaletce.

Zg u b io n y m  został  Zegarek z ło ty  
m a ły ,  kope r ta  w deseń z dywizka -  
m i  i p ieczątką  z łotą  z k r w a w n i ­
k i e m ;  kom u by się trafiło widzieć 
lub kupować od kogo t ak o w y ,  ra­
cz y ł a s k aw ie  oddać do Domu pod N :

479 nadolę u Kra wca  p r z y  ul i cy  Po- 
dwal,  a z  uczuciem p e łn y m  wdzię­
czności . nagrodę ot rzyma.

W y i e t  m ło d y ,  ośm mie­
sięcy maiący,  koloru  t arantowate-  
go ( brudno nąkrapianego  ) oczu 
sza ry ch  i nóg gęsto nakrapi anych 
ogona zawies istego na k s z ta ł t  wa­
chlarza,  w dnju 8 b: m: i r: okuło o- 
grodu Kras ińskich zabłąkawszy się 
zagińoł ,  tenże pies miał zw ycza j ­
ny znak naszyi  na mosiężnym dru­
cie p rz y w iąza n y .  K to b y  więc o 
wspomnonytn  psie do domu pod 
N re m  1776 p rz y  ulicy Wołowej za­
wiadomił ,  i właścicielowi tegoż Psa 
dostawi ł  wynadgrodzen ie  w ilości 
iednego d u k a ta ,  nieba wnie uzyska.

N ile j  podpisany  podaię do wiadomości 

Publicznej i i  tu w W arszaw ie  przy ulicy
Kraków shie-Przedmieście pod N: 444 wszel­

kie towary  k o rz en n e ,  wina, sprzęty sk lepo­

we, iako i meble przez Licytacją sprzedane 

zostaną ,  poczynaiąc też Licytacją  do dnia 

19b:m: i r: od godziny 9  do 12 zrana ,  a od 

godziny 3 do 7' zpołndn.ia wc ią i  a i  do sprze ­

dania wszystkich utensyliów znadinienie- 

niem iź o trzym aiący przybicie  winien  iest 

zaraz  wgotowiznie  neleźność zal icytowaną

zaspokoić.  Józe f  Borkowski.

W e  W si  Mesznacb w Obwo: W a r s ^ ć w ie r ć  

mili od stacji O łtarzewskiej,  widzieć m o in a  

codziennie  młockarnie  zupełn ie  usemplif i-  

kow aną,  z iednego miejsca na drugie  p rzew o­

zić się mogącą, niekosztowną a na jdoskona­

lej wyinłacaiącą w godzinie 3 medli oziminy 

za pomocą pary koa i ,  dwóch m ęszezyzn  i 

trzech kobiet ,  wynalazku W .  D. d ie r  Ofica- 

ra  Artylerji.  T a m ie  dostać m o in a  tegoro­

cznej pszenicy Saudomlrki białej  do siewu 

i 4  k row y prawdziwe T y ro lsk ie ,

Starsi  Giełdy Kupieckiej M:S:W : wzywaią  

n inie jszem osoby, chęć maiące zostać M ekle.  

rami do handlu płodów wisłą  sp ław ianych ,  i 

posiadaiące kwalif ikacją Postanowien iem  JO. 

Xięcia N a m i e s t n i k a  Królewskiego i d ,  

12 Kwietn ia  1817 roku  przepisaną,  aby się 

niezwłocznie  zgłosil i do podpisanych star­

szych G i e ł d y  na piśmie, zdołączeuiem dowo­

dów kwalif ikacją  udewodniaiących.—— 

Franke l ,  Staram, Sommer*
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